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RESKRYPT. CESARSKI, t 
Do Jenerał-Adjutanta, Jenerała Piechoty Murawie- 
wa 1go. F ; 
¿Mikołaju synu Mikołaja. Z prawdziwym żalem, czy- 
niąc zadosyć prośbie waszej, zgodziłem się pa uwolnie- 
nie was od zarządzania. Krajem Kaukazkim i Głównego 
Dowództwa nad wojskami tam znajdującemi się, — Od- 
dając zupełną sprawiedliwość cnotom wojennym i nie- 
zmordowanej gorliwości, któremi nacechowaliście słu- 
żbę waszą jako Namiestnik Kaukazki i Głównodowodzą- 
cy Korpusem Kaukazkim, widziałem w was ciągle gor- 
liwego i światłego wykonawcę moich zamiarów. —Po0- 
czytuje SOBIE za przyjemny obowiązek wynurzyć wam 
Moją szczerą wdzięczność za wasze zasługi w zakresie 
wojennym i cywilnym, a przekonany o szlachetnych u- 
czaciach was ożywiających, pozostaję w niezmiennem 
przekonaniu, że i nadal pełnić będziecie chwalebną 
służbę waszą z zwykłą wam gorliwością i czynnością, 
— Z tego względu mianowawszy was Członkiem Rady 
Państwa, z pozostawieniem przy godności Meco Jenerał- 
Adjutanta, pozostaje dla was na zawsze życzliwym, 
Na oryginale Własną 
JEGO CESARSKIEJ Mości ręką napisano: 
„ALEXANDER.” 
Peterhof dnia 22go Lipca 1856 roku. 


NAJJASNIEJSZY PAN udzielić raczył, w drodze ła- 
ski P. Augustynowi K/eczenskżemu, byłemu Inspekto- 
rowi Policji przy Magistracie miasta Szedłec, przez 
wzgląd na familijne okoliczności jego; oraz na zasługi 
syna, Chorążego K/eczenskiego, dotkuiętego na wojnie 
kalectwem, do pensji emerytalnej, wyznaczonej. mu po- 

rzednio ża przeszło 30to-letnią służbę, w ilości rs. 168 
kon: 15 rocznie, dodatek w ilości rubli pięćdziesiąt sześć, 
kopiejek dwadzieścia pięć: rocznie. ” 


Gubernator Cywilny Warszawski.— Z powodu nie- 
zupełnie jeszcze uśmierzonej zarazy na bydło, rogate 
więgosuszem zwanej, jarmark w Łowżczu na Sty Ma- 
TEUSZ, stosownie do $. 85 Ustawy Policji Weterynarnej, 
ńa bydło odbywać się nie może; wydawszy Stosowne 
do Włądz miejscowych zarządzenie, co do niedopuszcza- 
mia bydła rogatego na jarmark wspomniony, podaje o 
tem niniejsze ogłoszenie do wiadomości mieszkańców 
okolic dalszych, i że oprócz tego, jarmark Łowicki 
w dniach oznaczonych, na konie, owce, trzodę chlewną, 
© ile te z miejsc zarazą nienawiedzonych pochodzą, i po- 
chodzenie swe należytemi świadectwami. udowodnią, 
oraz inne przedmioty zwykle dowożone, odbywać się 
będzie bez najmniejszej przeszkody. — Radca Tajny, J. 
Łaszczyński. Nacz:Kan:, w z,Moraczewski. 

Na zasadzie odezwy JW. Konsula Jeneralnego Kró- 
Tewsko Pruskiego, z dnia 18g0 Sierpnia r. b., N° 2,849, 
Kommissja Rządowa Spraw Wewnętrznych i. Ducho- 
wnych podaje do wiadomości powszechnej, że Regencja 
Królewsko-Pruska w Opolu, z powodu grassowania za- 
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0 2 KYM Jutro, Piętna Ś. Franciszka W., i Śgo Justy 


razy bydłęcej, xięgosuszem zwanej, w Królestwie Po/- 
skiem, we wsi Sarnowie, o milę od granicy Praskiej 
odległej, postanowiła: 1) Nie przepuszczać wcale przez 
granicę swego Departamentu, bydła rogatego, owiec, 
trzody chlewnej, kóz, psów i drobiu, tudzież skór z by- 
dła rogatego i innych zwierząt, rogów, łoju nieprzeto= 
pionego, mięsa, paszy suchej i używanych sprzętów 
stajennych. wszelkiego rodzaju. 2) Nie przepuszczać 
także surowej wełny, skór wysuszonych, sierści i wło- 
sów zwierzęcych (wyjąwszy szczecinę), skoro nasuwa 
się uzasadnione podejrzenie, że takowe przedmio- 
ty pochodzą z miejsc dotkniętych zarazą. 3) Dozwo- 
lić przejście takim tylko osobom: przez granicę, © 
których z pewnością sądzić można, że nie znajdowa- 
ły się w miejscu istnienia zarazy, lub tamże nie mia- 
ły żadnej z bydłem chorem bezpośredniej styczności, 

yszystkim zaś innym osobom, które ze swego powoła- 
nia mogły mieć styczność z bydłem rogatem, jako to: 
handłarzom bydła i skór, rzeźnikóm, garbarzom, opra- 
wcom, zabronić przejście granicy; w razie zaś konie+ 
cznej tego potrzeby, będą obowiązani poddać się poprze- 
dnio starannemu oczyszczeniu pod dozorem policyjnym. 
4) Przerwać wszelką kommunikację z wsią Sarnowo. 
5) Niestosujących się do tych przepisów, pociągnąć, sto- 
sownie do. okoliczności, do kary pieniężnej, albo zam= 
knąć w domu aresztu publicznego. 

Wyjechali z Warszawy: JO. Xiążę Leon Radziwiłł, 
Jenerał-Adjutant JEGO CESARSKIEJ MOŚCI, do- Mo- - 
skwy; JJWW. Jenerałowie-Lejtnanci: Brzmmer, Ko- 
mendant twierdzy Nowogeorgiewskiej,, do tejże. twier- 
dzy, i Uszakow do Zamościa; oraz. Konsuł Jlny Cesar- 
sko Austrjacki w Warszawie, Baron Karol von Lederer 
do Prus; 

W końcu z. M., umarł w Domu XX. Emerytów w Ło- 
wiczu, $. p. Xdz Antoni Linowski, b. Proboszcz w Gó- 
wnie, Dziekan Emeryt, Senjor Archi-Dyecezji Warsza- 
wskiej, urodzony d. 12 Czerwca 1760, w roku zatem ży- 
cia 91, a Kapłaństwa 58. | 

Dla Przyjaciół i Znajomych X. Jakóba Kędrzyńskie- 
go, Kanonika Podlaskiego, b. Oficjała i Wikaryusza Je- 
neralnego Dyecezji Podlaskiej, udziela się smutna wia- 
domość, że tenże pobożne i pracowite życie swoje zakoń- 
czył w miesiącu Maju r. b. w wsi Opole; gdzie był Pro» 
boszezem. S. p. X. Kędrzyński nauki pobierał w Za- 
mościu, a później czas niejaki w Uniwersytecie Lwow- 
skim; zaś nauki teologiczne w Seminarjum Sgo JANA 
w Warszawie, gdzie potem był Profesorem. Żył lat 14, 
w Kapłaństwie 41. Te słów kilka o zgasłym czcigodnym 
Kapłanie, niech będą dowodem prawdziwego szacunku, 
jaki prócz wielu inszych, zachowają na zawsze jego: nie- 
gdyś Wikaryusze. = Xdz J. R. Prob: w Os: X. M. M, 
Adm: w Serocku. 

Jutro o godz: lOtej rano, odbędzie się żałobne Nabo+ 
żeństwo w Kościele na smętarzu Powązkowskim, za du- 
szę $. p, Józefa Hadzimińskiego, Pomocnika Naczelnika 
Ptu Opatowskiego, a przed kilku laty Urzędującego 


ie Warszawskim, zmarłego w d.24 Listopada r. z.; 
cześnie nastąpi poświęcenie nowo wymurowanego 
u,przeniesienie z katakumb i złożenie wtym zwłok 
oszczyka na wieczny spoczynek; dla tej ostatniej 
sługi, pozostała w głębokim smutku Wdowa, Fa- 
lję, Przyjaciół i Znajomych zmarłego, pokornie za- 
prasza. 

Jutro w Kościele Powązkowskim, o godz: 10tej z rana 
odbędzie się załobne Nabożeństwo, za duszę Ś. p. Eleo- 
nory z Niezgodzińskich Nowakowskiej, oraz przeniesie- 
nie zwłok tejże do grobu familijnego; na które, pozo- 
stały Mąż wraz z Dziećmi, Krewnych, Przyjaciół i Zna- 
jomych zaprasza, 

Jutro, o godz: tej zrana, w Kościele Powązkowskim 
jako w rocznicę śmierci Franciszki z Winiarskich König, 
odbędzie się żałobne Nabożeństwo; na które, pozostały 
Mąż zaprasza Przyjaciół i Znajomych. 

Jutro, w Kościele XX. Reformatów ò godz: 10 z rana, 
odbędzie się żałobne Nabożeństwo, za duszę ś. p. Jana- 
Antoniego Rogozińskiego, b. Inspektora b. Komory 
Składowej w Warszawie; na które, Wdowa i Córka 
zmarłego, Krewnych, Przyjaciół i Znajomych zapra- 
szają. 

Antoni Grzywiński, Woźny Komissji Rząd: Sprawie- 
dliwości, przeżywszy, lat 38, onegdaj rozstał się z tym 
światem. Pozostała Żona z Familją, zaprasza Przyjaciół 
i Znajomych, na wyprowadzenie zwłok, dziś o godzi- 
nie 6tej po południu, z Kościoła dolnego Sgo KRzyża, 
na smętarz Powązkowski. 

Jan-Henryk Lippołd, Obywatel, Majster piekarski, 
w wieku lat57, wczoraj przeniósł się do wieczności. Po- 
grążona w smutku Zona wraz z Familją, zaprasza Przy- 
jaciół i Znajomych, na exportację zwłok Jego jutro; e 
godz: 4ej z południa, z Kaplicy przy Szpitalu Fwange- 
licko-Augsburgskim na smętarz tegoż wyznania odbyć 
się mającą. 

— (A. n.) W dniu 31 z.m., w Powiecie Wzeckowskim, nic- 
daleko Krakowa, zszedł z tego świata, opatrzony SS. 
SAKRAMENTAMI, ś. p. Józef Możyczyńskź, powszachnie 
w naszych okolicach znany ze swej poczciwości i sumien- 
ności. Kochany Synu zmarłego! zapewne skon Ojca 
Twego, któremu byłeś podporą, nie jest Ci jeszcze wia- 
domy dla odległej przestrzeni, która was przedzielała; 
przeto Przyjaciel wasz dawny pospiesza, lubo nie z we- 
sołą nowiną, polecając Twym modłom duszę Niebo- 
szczyka.— Æ. P. 

ciągu tego tygodnia, to jest jutro, w Pigteki w So- 
bote, przypadają Suche dni. 
~“ Donieśliśmy już o fotografowanych portretach JEGO 
CESARSKIEJ MOŚCI, jakie w znacznej liczbie nadeszły 
do składu P. Dazzzaro, na Krak:-Przed:. Obecnie ten 
sam skład zaopatrzony znowu został w prześliczne lito- 
grafje znacznych rozmiarów , wyobrażające popiersie 
NAJJASNIEJSZEGO PANA. Litografje te tak koloro- 
wane jako i zwyczajne, są już do nabycia w tym skła- 
dzie. 

Nieobojętaą będzie wiadomość dla płci pięknej, że 
przybyły do Warszawy dwie młode Szwajcarki, z któ- 
rych jedna robi gorsety wygodne, a nadające piękne 
kształty figurze; druga zaś celuje w eleganckim kroju i 
ke toś" lp sukien wszelkiego rodzaju. Gdyby która 
z Dam chciąła powierzyć im jaką robotę, raczy się udać 
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do domu P. Schuster przy ulicy Trębackiej pod Nr 636, 
na drugie piętro, do W. Łyszkiewiczów. 

Dziś o godz: litej z rana, na placu Muranowskim, 
odbyła się exekucja wystawienia pod pręgierzem na 0- 
sobie Jana Pachowskiego, za kradzież wyrokiem Sądu 


* Kryminalnego Gubernji Warszawskiej, na pozbawienie 


wszelkich praw i zesłanie na osiedlenie w mniej odle- 
głych miejscach Syberjż, z chłostą razów 40ci skaza- 
nego. 

Brak ogólny owoców spowodował, iż śliwki np:, na 


które w porze obecnej przychodzi kolej, a za których 
kwartę dosyć było dawniej dać trzygroszniaka, dziś do | 
bajecznych u nas cen dochodzą, bo za kwartę żądają | 


dwózłotówkę po straganach. Owoż kto chce mieć przy- 
najmniej o połówę taniej, niechże się uda na róg Ry- 
marskiej i-Leszna, a tam w składzie napełnionym so- 
lówkami śliwek, znajdzie przystępniejsze jak po straga- 
nach ceny. Panująca na te owoce drożyzna, zarówno 
także przy kupnie gruszek lub jabłek czuć się daje, ale 
za to winogrona wynagrodzą nam za wszystko. Są one 
już wprawdzie w handlu, ale kto chce mieć prawdziwie 
dojrzałe i smaczne, niech się jeszcze zatrzyma z jaki 
tydzień, a następnie niech się uda do ogrodu P. Czepiń- 
skiego, w gmachu Najwyższej Izby Obrachunkowej, 
wchodząc od Nowej Drogi, a znajdzie tam do tysiąca 
przeszło funtów wszelkiego rodzaju winogron, a do te- 
go i smacznych i tanich. 

W upłynionym tygodniu, sprowadzono do Warszawy, 
(oprócz tego co w spichrzach znajduje się), żyła czetw: 
2,800, pszenicy czetw: 4,215, jęczmienia czet: 1,145, 
owsa czet: 4,110, grochu czet: 110, gryki czetw: 206, 
kaszy jęczmiennej czet: 1,810, kartofli czet: 5,187, sia- 
na pudów 15,487, słomy pudów 11,610. 

Xięgarnia G. L. Gliicksberga, przy ulicy Miodowej 
pod filarami, Nr 49Ta, otrzymała następujące nowości li- 
terackie : Wielki Czwartek, obraz wioskowy, przez Wł: 
Syrokomię, tom1, rs. 1; Janko Cmentarnit, gawęda lu- 
dowa, przez tegoż, tom I, rs. 1; Sżepy, poe: „at przez Au- 
tóra Kirgiza, tom 1, k. 15; Krd/. Dziadów, powieść 
Dzierzkowskiego, 2 tomy, rs. 2 k. 25; Geologja do ła- 
twego pojęcia zastosowana, napisał Lud: Zejszner, tom 
1, rs. 2; Wykład terapji ftztologieznej DraH.E. Rich- 
tera, na język polski przełożył D. F. K. Skobel, część 
2ga, rs. 2 k. 10; Thiersa, Historja Konsulatu i Cesar- 
stwa, tom 12ty w języku francuzkim. 

W zeszłym tygodniu z liczby osób 16 za kradzieże i 
inne przestępstwa osadzonych w areszcie policyjnym, 
zakwalifikowano do Domu Badań 4, wypuszczono ną 
wolność z oddaniem pod dozór policyjny 10, wypuszczo- 
no na wolność bez dozoru 2; za włóczęgostwo, żebra- 
ctwo it. p., wytransportowano do miejsca urodzenia 
osób 28, umieszczono : w Domu Przytułku i Pracy 
osób 5. 

Ogłoszono tacę chleba ż mięsa na drugą połowę 
Mca Września r. b., czyli od dnia 4 (16) do d. 18 (30) 
tegoż miesiąca: Bułki mątowej funt kop: 97/3; bułka 
za 2'/2 kop: ma ważyć zołot: 26; dwie bułek za 27/, 
kop:, każda ma ważyć zołot: 13; strucli mątowej funt 
kop: 9*/,; bułki z pośledniejszej mąki funt kop: 4*/,, 
bułka za 17/, kopiejki, ma ważyć zołotników 32; stru- 
cli z takiejże mąki funt kopiejek 4*/,; chleba stoło- 
wego z takiejże mąki fant kop: 47/2; chleba żytniego 
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pytlowego, oraz z mąki Młyna Parowego, funt kop: 3; 
chleba razowego funt kop: 2.— Mięsa wołowego funt 
kop: 7:/,; krowiego lub z bukatów funt kop: T; za po- 
lędwicy funt kop: 15; -wieprzowiny ze skórą funt kop. 
9*/a; schabu funt k. 87/2; baraniny funt k.7. 

Dla wiadomości ziemian, pospieszamy donieść, iż P. 
Herman Hetzschold, Autor dzieła p. n. Ogrodnik Malo- 
wniczy, podejmuje się za wzajemną umową i umiarko- 
wanem wynagrodzeniem, skreślać plany rozmaitego ro- 
dzaju ogrodów w najnowszym guście, zastosowane do 
miejscowości, rażem z technicznemi planami, za pomo- 
cą których, każdy nieco doświadczenia mający ogrodnik, 
może z łatwością pierwsze plany wykonać i wedle nich 
ogrody zakładać. Przytem podejmuje się także robić 
plany szklarni, oranżerji, cieplarń, i t. p., w najpiękniej- 
szym stylu, i najdogodniejsze dla kultury roślin, z za- 
stosowaniem wszystkich najnowszych w tym przedmio- 
cie doświadczeń, równie jako i architektoniczne plany pię- 
knych wiejskich pałaców, domów, domków i wszelkich 
innych budowli, ozdób ogrodowych; niemniej altanek, 
domków, pawilonów, it. d. < Ktoby więc z PP. Właści- 
cieli ziemskich, życzył sobie korzystać z tego, może się 
zgłosić listownie do Autora, adresując do magazynu Ed- 
warda Fechtel, dawniej Zimmermann w Wilnie, dla H. 
Hetzscholda. i EAP 

Kurs wczorajszy : za pół-imperjały, żądają rs. 5 kop: 
15:/,; za obligi Skarbowe oprócz kuponu, żądają rs. 
84 kop: 83, wartość kuponu rs. 1 kop: 837/3; za listy za- 
stawne Illgo Okresu oprócz kuponu, żądają rs. 14 kop: 
44, wartość kuponu kop: 13*/,; za Rossyjską pożyczkę 
zr. 1854 oprócz kuponu, żądają rs. 101 kop: 88; z r. 
1855, żądają rs. 102 kop: 88, wartość kuponu rs. 2 
kop: 12:/2. : 

Józef Karpiński, Patron, przeniósł swoje mieszkanie 
do następnego domu pod Nr 2236 b, przy rogu ulie Wo- 
wolipki i Dzikiej, dawniej Lebisza, obecnie Sukcesso- 
rów Pryłtńskiego Adwokata, będącego. Mieszka na do- 
le po lewej ręce, wchodząc przez bramę od ulicy No- 
wolipki. | dasń ź í 

Wezoraj w Teatrze Rozmaitości, przywołani zostali: 
po Kom: Spotkanie, Pani Bakałowicz; po Kom: Oboje- 
tni, Pani Ziemińskai P. Komorowski po 8-kroć; po Kom: 
Łobzowianie, Pani Bakałowicz, PP. Panczykowski 3- 
kroć i Bulińska. e i 

Dziś, w ogrodzie zwanym Zacisze; przy ulicy Dłu- 
giej pod Nr590, w domu W. Tysłer, utrzymywanym 
game Zygmunta, grać będzie wielka orkiestra P.Jacobt. 
Między innemi, wykona ulubiony Sz£urm-Galop. Ogród 
rzęsisto uilluminowany będzie. Właściciel dołoży staran 
aby zasłużył na zadowolenie gości. 


ANGLIA. Londyn, 11go Września. — Na dzisiejszem 
zgromadzeniu, Dyrektorowie „Banku Angielskiego u- 
chwalili nie podwyższać nateraz: disconto. — Dnia 9go 
b. m. przybył do Żówerpooł parowiec szrubowy Kana- 
dyjski, Anglo-Saxon, który drogę z Quebek do Mersey 
odbył w ciągu Qciu dni 23 godzin, to jest tak szybko, 
jak żaden. statek dotychczas. — Dzienniki niedawno do- 
niosły o zamiarze Królowej Oude odwiedzenia Birming- 
hamu, Obecnie pokazało się, iż wieść ta była wymysłem 
jakiegoś oszusta, który grając rolę ajenta Królowej, 
nietylko wyłudził pieniądze od jednego właściciela ho- 


telu, fabrykantów i kupców, ale jeszcze skłonił Burmi- 
strza Birminghamu, iż zaniechał zamierzonej do Pary- 
ża podróży, dla robienia honorów przyjęcia Królowej, 
Oude. (N. Pr: Ztg). £ 

- AustRJa. Wiedeń, 12 Wrzesnia, — Slub Arcy-Xięcia 
Karola-Ludwika z Xiężniczką Małgorzatą Saską, ma 
nastąpić w początku Listopada. —Poseł Austr jacki przy 
Dworze Neapolitańskim Feldm:-Por: Martini, przybył 
z Neapolu do Wiednia. —. Dziennik Nord podaje za pe- 
wną wiadomość, iż Cesarz Austrjackt zwiedzi w Listo- 
padzie r. b. prowincje Włoskie. (N. Pr: Ztg). 

Według doniesień, Komissja organizacji Xięztw, jest 
już w komplecie w Konstantynopolu. Postanowiła ona 
podobno wcale nie zajmować się kwestją połączenia 
Xięztw. (Schl: Ztg). ; 

DANIA. Kopenhaga, 11g0 Września,— Król powró- 
cił ta z swej wycieczki do Bornholm. — Wkrótce spo- 
dziewany jest w Danji Xiążę Następca Tronu, na jesien- 
ne manewra wojsk. Czy Xiążę Napoleon, który z Chry- 
stjanji odpłynął do Sztokholmu, przybędzie także do 
TZ dotychczas z pewnością niewiadomo. (Neue 

r: Ztg). dał is 

- FRANCJA. Paryż, 14 Września.— Na pierwszą wia- 
domość o stratach poniesionych w Algierji, skutkiem 
trzęsienia ziemi, Cesarz pospieszył z pomocą dla tame- 
cznej ludności. Otworzono kredyt Jeneralnemu Guber- 
natorowi, aby wynagrodził kolonistom część szkód, do- 
starczył im namiotów, baraków i przedmiotów potrze- 
bnych do obozowania, a intendenturze armji połecono, 
aby bezwłocznie zajęła się rozdziałem żywności między 
niezamożnych. — Tytuń wprowadzany do A/gierjź, bę» 
dzie nadal opłacał cło nie od wartości, jak. dotychczas, 
ale od wagi, t. j; 40 fr. za 100 kilogr:.— Xiąże Murat 0= 
głasza, iż wieści o rozszerzaniu proklamacji muratysto- 
wskich w Neapolu są bezzasadne. — Miejsce które Ka- 
byłowie napadli w Algierji, nazywa się Vranel-Nizam, 
i leży na granicy A/gzerji. Z Oranu wysłano tam już po- 
siłki,a Marszałek Randon- otrzymał upowśżnienie przed- 
sięwziąć małą wyprawę dla ukarania Kaby/ów. — Ce- 
sarż i Cesarzowa 9 b. m. rano, z swym zwykłym orsza- 
kiem odpłynęli na pokładzie okrętu Newton do San-Se- 
bastian, zkąd wieczorem wrócić mieli do Biarritz. — 
(St: An:). t 

Strata poniesiona przez Towarzystwo kolei północnej 
skutkiem kradzieży akcji, dochodzi podobno do Gciu mi- 
ljonów fr:.. Dom Hoższyłdów chce podobno sam tę stra- 
tę wynagrodzić, gdyż z jego rekomendacji głównie zbie- 
gły kasjer Carpentier otrzymał swą posadę. Podobno 
obaj zbiegli winowajcy wsiedli w Southampton z swemi 
kochankami,  naumyślnie najęty okręt, celem dostania 
się do Ameryki. Towarzystwo wysłało już w pogoń za 
nimi swego Pełnomocnika, a dyplomacji Francuzkiej 
w New-York polecono udzielić. w razie potrzeby pomoe 
stosowną. Według praw Amerykańskich, zbiegowie nie 
mogą być wydani, ale można ich tymczasowo areszto- 
wać, pieniądze zasekwestrować i wytoczyć proces cywil- 
ny o dowiedzenie, iż summa w kwestji będąca rzeczy wi=- 
ście de nich należy. (N. Pr: Zeit:). (087 

Zdaje się, że kwestja połączenia obu Xięztw Naddu- 
najskich w jedno Państwo, straciła poparcie w dyploma- 
cji. Anglja zgodnie z Austrją i Turcją, decyduje się na 
utrzymanie statu quo, . Francja popiera połączenie. — 
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Rząd zamierza zreorganizować administrację Algierji, 
idać większy wpływ żywiołowi cywilnemu. Nastąpi 
to zapewne po wyprawie do Kaby/jz.— Przed kilku 
dniami miało miejsce. starcie między Żuawamż i stu- 
gwardzistami w St. Czoud. (Nord). 

SZWAJCARIA. Bern, d. 10g0 Września.— Wczoraj 
wieczorem przybył tu Poseł Pruski przy Związku 
Szwajcarskim, i dziś. miał konferencję w kwestji Neuf- 
chatelu z Prezesem związku P. Stämp/fli. (St: Anz:). 
~ ToRcja. Konstantynopol, dnia 5go Września, (wia- 
domość tełegraficzna). — W pałacu poselstwa Per- 
skiego czynią wszelkie przygotowania na przyjęcie Po- 
sła fA Ei do Franeji udającego się. — W Gemlaba 
silny pożar zniszczył 500 domów. — Wszyscy żołnie- 
rze tureccy, którzy okaleczeni zostali na wojnie, otrzy- 
mają z polecenia Sułtana wynagrodzenie pieniężne. 
(Schl: Zeitung). > 


- Popłoch wywołany w całej Ang/jź przez gwałtowne” 


i tydzień przeszło trwające ulewy przeminął, a z lepszą 
pogodą gorączka na targach zbożowych nieco ustała; 
w ostatni zaś Poniedziałek na pszenicy zagranicznej 1 
do Zch szylingów, a na krajowej w lichej kondycji i wa- 
dze 5 do Óciu szyling: zniżenia notowano: Jest wszakże 
rzeczą niezaprzeczoną, że deszcze wielkie szkody poro= 
- biły w zbiorach, i że ziarno Angielskie nie będzie ani 
piękne, ani obfite jak się spodziewano; a że zapasy nie 
exystują, konsumcją więć pochłania świeżą załedwo 
ae p | Sc Skutki tej sytuacji okażą się na wio- 
snę. -= Htszpanja i Portugalja dotknięte głódem, nie 
przestają na targach Angiełskich kupować. ==: Na tar= 
gach Szkoekich, . Irlandzkich i prowincjonalnych, ceny 
trzymały się mocniej jak w Londynie. We Francji ża= 
dnej nie widzimy zmiany, a ceny z małemi flaktuacjami 
ma dawnej pozostają stopie. W Hamburgu i Hollandji 
targi przy coraz wzrastających notowaniach były oży- 
wione. — Na naszej giełdzie w początku: tygodnia 
mieliśmy dość ochoty: do kupna, która po odebraniu 
słabszych wiadomości, ustała. Wartość pszenicy od 0- 
statniego sprawozdania podniosła się 10 do 20 gułde= 
mów. Żyło w dawnej pozostało cenie. Jęczmień tylko 
nadzwyczaj był poszukiwany i drogo płacony. Próbki 
świeżej pszenicy są bardzo rozmaite. Płaconoś za łaszt 
yi wagi Holfenderskiej; od 123 do 134 fantów, 
gald: prus: od 564 do T50; czyli za korzec Warszawski 
„rts: 6 kop: 3774, do rs. 8 kop: 457/,. Za łaszt żyta wa- 
gi Hollenderskiej: 120 fant:, guld: prus: 396; czyli za 
tee Warszawski rs. 4 kop: 41*/, Za łaszt jęczmie- 
mia wagi Holłenderskiej; 108 funt:; guld: prus: 360; 
<zyli za korzec Warszawski rs: 4 kop: 6. Czas mieliśmy 
zimny, wietrzny, z ciągle przechodzącemi: deszczami. 
Pszenica w wielu miejscach porosła, a prawie ogólnie 
od deszczów ucierpiała. — Gdańsk, 4g0 Września 1856 
roku. — Alexander Makowski et Comp:. 


Ostrzeżenie. — W Nrze240 Kurjera Warszt, było 0- 
głoszenie, że żądaną Jest domowego zakładu fabryczno- 
przemysłowego, osoba z kapitałem 15do20tysięcy, któ- 
ra może być przypuszczoną dofspółki, i że interesenci 
do składu mego z adressami zgłaszać się mogą; lecz po- 
nieważ podobnego ogłoszenia nie podawałem, ani niko- 
an a R a, 


go dotego nie upoważniałem, przeto widzę się w po- 
trzebie zwrócenia na to uwagi wszystkich którychby to 
interesować mogło, gdyż żadne adressa przyjmowa- 
ne nie będą.— Ludwik $pzess, ulica Senatorska, obok 
Kościoła PP: Kanonżczek. M 


= 
PRZYJECHALI 'do WARSZAWY. 

Boczkowski Józ: Oby: z Szydłowa nr 625; Bącewicz Jan Doktór 
z Wierzchowisk nr 1248; Dobrowolski Porucz: z Biały nr 625; Gi- 
net Alex: Ob: z Machnatki nr 607; Gros Aloizy Rup: z. Radomia nr 
625; Kozłowski Rad: Hon: z Gab: Chersońskiej n625; Łabieńcow 
Porucz: z Odessy nr 634; Romanowski Leon Patron z Radomia nr 
476; Siemianowska Elżbieta Oby: z Cesarstwa nr 500. : 

Przyjechali koleją želazną:: Brzeziński Rz: R. $. z Poznania nr 
600; Boetcher Rad: Hono: z Berlina nr 1686; Bertoldi Amelja Żona 
Urzę: z Paryża nr 1404; Dąbrowski Ant: b. Nacz: Pow: Radómsk: 
z Tryestu nr 601; Landau Gust: Bankier z Berlina ur 755; Ordyniee 
Marja Żona Rad; Stanu z Paryża ur 1404; X. Piotr Rzepka, Gwar» 
dyan XX. Bernardynów, z Kalisza. ; 

Wyjechalikolęją żelazną: Brodowski Kar:, i Dobrowolski Rom: 
Qby: do Poznania; Paszkowska Paul: utrzym: magaz: mód do Bru- 
xeli; Sitkiewicz Jan Ob: do Krakowa; Szymańska Idalja utrzymu: 
maga: mód do Lipska; SzpakjAdam Rup: do Wrocławia; Saleman Rad: 
Hon:, Swarszy Dragoman Posels: Rossyjs: w Egipcie, do Egiptu. 

BONEESIENIA. Sy 

Emil, Lindeman, Kupiec z miasta Włocławka, ma honor za- 
wiadomić Szan:. Publiczność, iż na nadchodzący Jarmark w mie- 
ście Łowiezu, to jest na Sty Mateusz, d. 21 b. ñ., przybędzie tam 
z doborem Futer, Sukna, i najświeższych kortów; któ- 
re sprzedawać będzie po cenach bardzo umiarkowanych, przy u- 
licy Warszawskiej, w domu Margaliusa. 


Q wiązanemi; że zatem ogólne lub specjalne urzędowe plenipo-4 
zctencje, tak w Królestwie, jak w Krakowie, zezńane przez oso-$ 
Why wyżej wymienione, lal ich Prawonabywców na imię moje, $$ 
$dawno utraciły moc swoją, i tym sposobem wręczenia Sądo-$ 
swe, jak to miało miejsce, od interessenta L. w bieżącym tygo-$ 
dniu, są nielegalne. 
R Zatrzymałem obowiązek Przydanego Opiekuna nieletniego? 
$ Henryka: Steinkeller, i uwiadamiam wszystkich wierzycieli 
XS. p. Piotra Steinkeller, aby jedna szósta część summ nale-j 
kżnych z procentami, bez żadnych zmuiejszeń, nie gdzieindziej,$ 
$tylko do Banku Polskiego, Głównej Opiekunki, lub do Wgo 
%Trzetrzewińskiego, na rzecz tego nieletniego wnosili, pod rygo-$f 
śtrem. odpowiedzialności za skutki.— Warszawa, d. 13g0 Wrze: 
$śnia 1856 r. — Tadeusz Puternicki. 


Dziś rano ciepła stopni 6. Wczoraj w południe stopni 12. 

Dziś rano wysokość wody na W isle stóp 3 caki 0. 

TEATR WIELKI. Dziś, na żądanie : Tańce Perskie We- 
sele w Ojcowie.— Części Oper: Rigoletto, i Trubadur. 

TEATR ROZMAITOŚCŁ Jutro, Obojętni.— Zemsta za mur, 


Z pomiędzy wielu Dam, które codzięmie bywają przed połu- 
dniem na wybornej Kawie z ciasteezkami, w Kawiarni przy uli 
cy Bielańskiej, w Zajeździe Białostockim, jedna z Panienek zgn- 
biła. Rekawiczkęe Paryzką z Portretem we środki białego Gołąb- 
ka z czarnym dziobkiem. Osoba poszkodowana za udowodnieniem, 
odebrać może.-— Tamże dziś Muzyką Amatorska; a jutro i w każ. 
dy Czwartęk, o godz: 5 z południa, będzie n0wó-skomponotyana 
Szarada, a pierwszy, odgadujący takówą, otrzyma gratis syga- 
ro— P: F. 


Do dzisiejszego Rurjera na Warszawę, 


dołącza się zupełnie 
nowe, bardzo ważne ©głoszenie: ! 


W Drukarni Rurjera Warsz:.— Wolno drukować. Warszawa 4 (16) Września 1856 r.— Starszy Cenzor, F. Sobieszczański. 


